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Ź  iP ar.& nutj rl. li  Mai a,

N a y  ia śn iey sz}  C e s a r z  i K r ó l  Jmoś i  po* 

S t a n o w ie n ie m  ad- 3 /1 5  K w ie t n ia  r.  b , , n s y ł a -  

sk a w ie y  m ia n o w a ć  r a c z y ł  JP- M ik o ła ja  S z u *  

w a ls k ie g o , ,  Assessora Iz b y  O b r a c h u n k o w e j ’ , 

f ta d c ?  t e y ż e  I z b y , ,  a J P. A T esan dra  P io trow i*  

c z a ,  d o ty c h c z a s o w e g o  S z e f a  K o u t r o l l i ' ,  Asser-  

«orem t e j ż e  s a m e j  I z b y ,

P o s t a n o w ie n ie m  z dn ia  te g o ż ,  B a ro n  de 

L a g e r h e i m  , D y r e k t o r  G a b in e t u  spraw' zagra- 

n i c z n y c h  K ró la  Jroci S z w e d z k i e g o  i N e rW e g -  

i k i e g o  , m i a n o w a n y  zo sta ł  K a w a le r e m  cr d e r u  

£g)o S t a n is Ł m a  klassy  I l g i e y .

D e k r e t e m  z dnia 2 9  S t y c z t r a  r . b ;  Nay‘- 

ia śn ie y s z y  C e j a t z  i K ról  J i n o ś ć ,  r a c z y ł  n ay -  

ł a s k a w i e y  p o sta n o w ić  o t w o r z e n ie  w  M ie ś c ie  

S t o ł e c z n e m  W a r s z a w i e ,  B a n k u ,  pod n ą z .r a -  

i t fe m  B a a k  P o ls k i .

D r u g i m  D e k r  . tem  z dnia 12  L u t e g o  m ia ­

n o w a n i  zostali  p rz e z  N a y ia ś n ie y s z e g b  P an a:

P r e z e s e m  B a n k u  P o l s k i e g o ,  R a d ca  Sta-  

DQ Ń a d z w y c z a y n y  L u d w i k  H r a b ia  Jelski,

" V jc e -P r e z e s e m : R a d cą  

ozayny J ć z e f  Ląbow idzki,

D yrek to ram i Banku"*Polskisgo: Ignacy' 
B o le s ta , P a w e ł  G łtrszyńsk i,  H e n ry k  Hrabia ' 
Ł ub ieńsk i.

W  dnu i 6  b. m .  odbędzie sie  w  nowyn 
gm a ch u  B ankow ym  publiczne  otworzeń.®; 
B m k u  Polskiego , installacyia naw o m ianow a­
nych  Insty tucyi tey N a c z e ln ik ó w ,  i ogłoszę-' 
n ie  iey ustaw,

Na- zeb ran iu  Gzłonkbw  Towarzystwa? 
K redytowego Z iemskiego W oiewódżtwa M a­
zowieckiego' w W arszawie w Ratuszu- G łó ­
w nym  , w dnia 25 i 26 K w ietn ia  pod p rez y -  
dencyę  JW . Józefa S zym anow sk iego , Dzie»- 
dzica D ó b r  G tę d y ,  z p rzybranem i Assessora-’ 
n i i :  JW . K aie tanem  K alinow sk im , D ziedzi­
ce m  D ó b r  Opacz ’ Zaiusiti,  i 3W . G ab ry e lem  
H ra b i?  F odpsk im , D ziedzicem  D óbr  Ł< wi-' 
c z e k .  n ie m m e y  S ek re ta rz em  zebran ia  jVW- 
Józefem  Z aga iew sk im , Radcę Obywatelskim,- ' 
D ziedzicem  D ó b r  D ę b ią ,  większości? głosów 
obranem i zos ta l i : na R adcę  do K cm item  T o ­
warzystwa Kredy tovv ego Z ie m sk ie g o ,^  3W , 
Eugen iusz  S łu b ic k i , Dziedzic D óbr  Jędrow i-
ce na-Radcę. do D yrekcyi O łów ney  JW . W a-; 

S tan u  N adaw y- ie ryan  S zam ota ,  wspoJ-właściciet D óbr  C h b -  
W iuca,/ xja 3 cL  Radców* db} D y r e k c j i  Szcza*-



jg l t o w e y ,  j  W W . .Alexar.der K o żuchow sk i ,  
jlBefarendarz S tan u  N ad z w y c za y n y , K ommis- 
starz W y d z ia łu  JP olicyyuo• 'W oyikow ego w 
K om m issy i /iWoiewództwa Mozowiećkiego., 
w łaśoici l  D ó b r  W ielka  W o la , "Mich?! ,£u* 

.ezczew ski,  współw łaścic ie l D ó t r  S t r u g i , „Je­
żow a W ola  i  ^Skotniki, i  F ra n c is z e k C z a rn o c ­
k i  , -Sędzia F o k o i u , w łaściciel D ó b r  M iąsze .  
J f a k o a ie c  , n a  Prezyduiącego zebran iu  w d n iu  
2 5  R w ie tn ip  d83Q s o k u  "a ą tąp A  ,* n a igcem u , 
J W .  P io tr  L elew el,  właściciel D óbr  :Woli Cy- 
g o w s k ie y , n a  zastępcę tegoż J W .  W o jc ie c h  
Zaborzycki * w łaścic iel .Dóbr U m ie n ie .

fPoczem  ,w d o p e łn ie n iu  A rt :  99  P ra w a  
ge y m o w e g o  , J W .  Prezes Dyzekcyi Szczegó- 
ło w e y  odczytał zdanie o p raw y  -s czynności 
D y re k cy i  Szczęgółowey O k rę g d  Mazowioukie- 
g o  od c z a s u  „zawiązania się  ^Towarzystwa Kre­
dytowego. ;Pó .JDdpzy.taniu jktńrogo żfWv P re z y -  
jduiący „oświadczywszy D y r e k c j i  .iSzczegóło- 
,wey w  im ien iu  całego Zebrania, podziękową- 
jńie za gorliwość o dobro S tow arzyszonych , 
„posiedzenie -wyborowe za ukończone ogłosił.

1
S3n1a 4 g o  m .  aja&ty .pożar .^niszczył 

^ d d a w n a  is tnącą i pom nażającą  się coraz bar-  
Aziey fab rykę  pa pi :ru  w fez iorney , o 2 m i le  
j ) d  W arszawy. S tra ta  iest. bardzo znaczna.

■Kurs jListów '/Lasim onydh.
T o w a rzy s tw a  K redytow ego  Z iem skiego.

%a Sto z ło ty c h  w -Listach -Zastawnych 
w a ły c h , jaez t rzećn  /Kuponów.

Przeda-iący żądaią zł: 82  gr:
Kupujący ofi a ra  i ą * - . '< 8 1 ------ 2 2 ,
Lstotn ie p rzedanc .  82

arszawie dnia Ig o  Maia 1828 r .  
p i  IR. & chaber ,§. £>. W .

7- P etersburga  d. 4- Ę .u)ietriu1& .% . ■

( Z  G azety  -Senacki«y )

!W  'N a jw yższym  U k a z ie ,  „wydanym ,-j£ 
R z ąd z ąc eg o  .Senatu pod-.dńiehi 2 l  ,ś. in .  wy­
rażono .

1 ^Traktatu s  P ersy jg  zaw artego ,
„przyłączone do Rossyi od P e r s j i  Chaństw o 
E ryw ańsk ie  i- „ChaAsfwo N achiczew ańskie  , 
R o z k a z u je m y  ,ve wszystkich sprawach nazy­
w ać  odtąd O bw odem  O rm iań sk im  i  p rzydać  
go do Naszego ty tu łu .  W z g lę d em  -urządzenie 

^Łego O bw odu  i sposobu tn im  /zarządzania., 
Rządzący -Senat 'w  sw o im  -czasie o t r z y m a  .-na­
le ż y t e  rozkazy.,,,

sUfcazem w y d an y m  f ln ia '3go  m . do 
.Kantoru D w o ru ,  „N. Cesarz i m o ś ć  ze wzglą- 
„du n a  znakom ite  us ług i Rzaczywustegó T a j ­
n eg o  R a d cy .  H rab iego  A lo p eu s ,  M in is tra  
JRossyyskiego przy N . .Królu Jmci P rusk im ,,  
.-raczyi' m ia n o w ać  S zam lje lanem  H rabiego  A -  
lSIexandra A lo p eu s ,  syna .tego M in is tra ,  uaie- 
/żącego d o  pose ls tw a  w  ^Berlinie.

■Naywv'źszy 'R eskryp t do N»y prze wiele- 
-bnieyszego N ersesa  , A rcybiskupa 
Dyecewalnego zam ieszka łych  w' G e­
orgii O rm i a nów.

N styp rze io ie le b m e ysz ii N e r se s ie , Ą rcy~  
B isku p ic  f i r r a ia ń s k i t  yOd .dawnego Czasu , i  
.„W mnogich, z d a rz e n ia c h ,  „okazaliście -odzua- 
x za iące  „się .przewiązanie .;wpsze Jo  Rossyi,, 
-ążczególniey zaL, „ w . łe r ą ip ie j s z e /  .woynie z  
P e r s a m i ,  jfctórey -szczęśliwe .u k o ń cze n ie , l a k  
;spodziewcm  się,, w kró tce  jpowinua nastąpić*, 
m ie liśc ie  -nader cz y n n e  przy w o js k a c h  N a ­
szych uczestnictwu',  n a ra ża jąc  się aa w et n a  
n i  e b e z p i e e-z e ń  s t-w o osobiste D ow óaca  oddziel­
n e g o  Korpusu KaukazŁiego, Je n e ra ł  Adjurtant 
P asz k iew ic z ,  n i e  ćednoicrotnie donosił Mi g* 
ta k  ch w a lebnych  cz y n ac h  w asz y ch ,  wyraża-



JgJj, ź e ‘ przez ca ły  czas dz ia łań  w o ie n n y c h y  
wyściercdznaczy l i  się, szczegółnieyszg' gorli-  
Vytościf o dobro- Rossy; . s ta te c z n ie "  u t r z y m u ię c 1 
v r  narodzie O rm iań sk im  przyiaźrte k u  N a m  
sk ło n n o śc i ,  nietyLco radam i rozsędnęm i i : 
p r z e k o n a n ie m . a le  też  osob is tym 'sw ym  przy=r 
k ł a d f m i '

D la  uzn a n ia  tak  pożytecznych  u s łu g  wa»: 
•Zych, i  d l i  okazania ■ sżczególiiey* M ey u - ’ 
pszeymości.- k u '  narodowi- O rm iańsk iem u  y  po­
cz y ta łem  za rzecz sprdw .edliwę .-po-Iiczyd was 
do orderu- Sgp^ Alexandra-: Newskiego';- które=‘ 
go znak? przy tfem5v/arn; p rz e sy ła ją c ,  zos ta ię ’ 
E m  wam- p rzychy lnym .

N a-  o ryginale  p o d j is a n o '  w ł a s n y  J*.go* 
fJesarskiey Mości rękg:"

P ete rsbu rg1; M I K O Ł A J .

d h i»  2 5 - S tycznia  1828 ró- *
■ (  Z Dzieniiika-Pete^sbiirgsŁiegc,) ;

. T e l e g r a f . Moskiewski-- ogłosił? w yiętek  Z' 
D z ie n n ik a  u trzym yw anego  przez" jednego  s'£ 
U rz ę d n ik ó w  przy Je n e ra le  Poruczn iku  Kras--1 
sowskini podczas pędró iy  tego 1 Jenerał® 'w " 
końcu  G ru d ń ia  i w n7i'fs:: |c i r -S tyczn iu  d la o»-* 
tó y iz en ia"  p r im incy i  - E ryw ańsk iey .  W ypisu  
je m y  z niego-* nasfępuięee'.szczegóły;

u  Po wyieździe dnia 29 Gmdhia?* z. E ry -  • 
Wanu , , \ r  towarzystw ie N ąyprzew ielebniey^ze-  
g &- N arsesa ,  A rcybiskupa O rm iańsk iego ;  o=- 
r ?z  kilku-'office,-ów‘ i u rzę d n ik ó w ,  - p rzyby ł 
I ć n e ra ł  tegoż ' samego- d n ia  dó’ A sztaraku, wsi ' 
jna- prawym-' b rzegu '  A ra h a n y ,  na- którey- i e s t ’ . 
m o s t  kam ienny ;©  trzech  arkadach j zupe łn ie"  
SE3&cnyr  chociaż wystawiony p rze d  600 l a ty . '

“  W ieś A sztraak, iest  m ieyscem Jurodze-*  
n h r  A rcybiskupa Narsesa , - jF  czego -< c h lu b ię ;  
®śę p a p d m ra ,  bo 'im ie -tego-szan irw nego-  P ra" '  
łe tP  r kióry-.yle- c z y n i ł  dla-'swoibh=,współ-wy-- ' 
® ja3 raćw V  należy odtgd d o  h is to ryn -  PoJo«- 
f t ń t  9ff? w s i , , rrysfawyotiey--w a m fi tea tr ,  ą;! 
m o szs& e j  p^tocL^bj s  w isu ica j« i>  ie s t  b&rdzo

p r z y ie m n e i im ia ł a  d aw n ie y  £00 r o d z in ;  ł e c s '  
dotęd pow róciło  ich ty lk o  100- D om y sę m u -  
rowąrie , a budowa* i c h  m ocna  i dosyć reg u ­
la rn a .  Z naydu ie  s ię  lam  5 Kościołów'. Aszta- 
r a h  posiada w odocięg ,  który  s i ę  zaczyna o 10 
w iorst od w s i4; i podnosi w odę ' do* zńaczney  
wysokości1 nad? rzekę* ArSbaoę..'  Zrobiony  zo ■ 
stał* przed 800 la ty  na  w e r z c h u  skał.  W  cię* 
g u  osta tniey w o y n y ,  wieś a  n ie  rnało  u c ie r -  
p ia ła  od ' woyska P e r sk ie g o , k tó re  się d ługo  
snuło  w- iey o k o l ic y , '  w o y sk a1 nasze  t a m  n ie  
w esz ły . '

ij Prav-dziwie’ rozczula  zapał  O rra ianów  
i sposób ia k u n  go okazuig,- W  p o ró w n a n ia  
ic h -k ra iu  d o - do m u  w ese lnego ,  gdzie wszy- 
a tk o 1 a t » s i ; s ię  rśdościę',  m ó w ię ,  źe oddaw na 
iu ż  przodkowie ic h  um ie ra ięć  polecali sw o im  
dzieciom aby radosnym  odgłosem- dzw onów  
oań a y m ijp in r> w  grobie- .chwilę ',  k iedy s łońca 

: szczęśc ia 'w eydź ie-d la  O r m ia n ;  k ied ;  R ossy .
ia n ie  u-wolnię icK od c i ę ż k i e g o / j a r z m a i  po*
ł^czę- nieszczęśliwy* i- rozp roszone '  dzieci A r ­
m en ii . -

44 G yciec A rcyb iskupa  N a rs e s a ! um iera*  
ięc ośw iadczył,  iź  chce . aby. syn  ięgo. n i e  
zbliżał się do g robu  ic-go,. póki go ręce życze­
n ia  Grm-ian nie? zos tanę w y s łu c h a n e , - i  pók i 
św ię ta  w iara  C h rz e śc i ia ń s k a m e  będzie* oswo- 
bodzonę ód ucisku M ahom etanów . A rcybi­
skup- p r a g n ę ł  p rz y b y ć  z dow ódcę1 Rossyyskitn  
na grób' oycar’ swego■; ? ch ę ć  ta w zię ła  sku tek .  
S zanow ny P ra ła t -  zaprowadził  J e n e ra ła  n a  
cmentarz- ' rodziny S zakhaz iz ian -K am sarakan ,  
b ędęcy : cr- p ó ł  w ięrsty  od wsi , i ze łza-dii w  
oczacń k lę k n ę ł  na  ty  m  pośw ięconym i g rob ie ,  
w znosi ł '  goręce m o d ły  d© P an a  zas tępów , 
dawcy1 wszystkiego dóiwa.

‘" Powodowani '-Jębokę wdzięczhościę  i  
zupe łnę"przychylnościę ;  km spra wcom oswo­
bodzenia swego, O rm ian ie  prosili,  aby na  pa­
m ią tk ę  przyigcia ic h  pod  opiokę Nayiaśniey"
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jEzego M onarchy  naszego, m ogli w łasnym  ko­
s z te m  w ystawie kościół Grecko-Rossyyski w 
Sardar  - A bad , O brząd  położenia pierwszego 
k a m ie n ia  n a  te n  Kościół pod im ien iem  Sgo 
M ik o ła ia  C udo tw órcy , odpraw ił  się dnia Igo 
S tycznia  z w ielką uroczystością, w obecno­
ści JVV. Je n e ra ła  P orucznika Krassowskiego, 
N ayprzew ielebnieyszego  Narsesa, woyska osa­
d y ,  i n iezm iernego  t łu m a  m ieszkańców , k tó­
ry ch  radosne  okrzyki łączyły  się z okrzyka­
m i żołn ierzy  naszych ,  wzywaiąc b łogosła­
w ieństw a N ieba dla kochanego  M onarchy na­
szego i d o s to jn y c h  cz łonków  Rodziny C e­
sa rsk ie j .

D nia  2go S tycznia , J e n e r a ł  w tow a­
rzystw ie  Arcybiskupa i cz łonków  klasztoru  
E cz m ia d z iń sk ip g o , oglądał m ie y sc e ,  gdzie 
X ię ia  ci m a ią  wystawie po ińn ik  na pam ią tkę  
oswobodzenia k lasztoru  swego przez woyska 
Rossyyskie dn ia  17 S ierpn ia  1827 roku . „

% A s tr  achaniu d, 3 M nrpa, K. D,
(  Z D zienn ika  Petersburgskiego. )

Z im a  vy naszych stronach była n ie zm ie r ­
n i e  nstrą  i nader  zgubną dla h o rd  błąkaią- 
pych się , k tórę  koczuią po s tepach  G ubern ii  
A strachańskiej '-  W iadom o b o w ie m ,  źe wiel­
k ie  mrozy i śniegi obfite ,  k tórym  zawsze w  
Stepach towarzyszą b u rz e ,  są na jw iększą  k lę ­
ską narodów pasterskich. A? do końca G ru ­
dn ia  nie było  prawie zir?uy, co w ielk ie  zada­
ło  szkody r jb o łó s tw u  , k tórego  produkta po­
sy ła ją  się w głąb  k ra iu  , rów n ie  iak transpor-  
t.uiącyra , k tó ry m  zła droga i brak  sanrjey , 
Itię dozw alały  przybywać tu  po ryby,

Po k i lk u  nues iąsach  bez ś n ie g u ,  cią­
g ły c h  p rzem ianach  zim na i odwilży , nag lę  
p r j y  końcu G rudnia  zaczęły się w ielk ie  ruro­
wy j 9 ot  ̂ ^S° Styczpia zipano coraz wzrastało 
od  13 do 27 stopni. N iez m ie rn e  spadły śnies 
p  } § fjuizę ??c?ęły si^ z p iepji .  Sprawiło  tę

w ielk ie  klęski w stępach: Tatarzy  , Kirgizy I 
K a łm ucy  , koczuiący w G ubern ii  A strachań­
s k i e j ,  wszędzie praw ie  tracili znaczną ilość 
bydła , k tó re  ie dynem  iest ich  bogactwem. 
Burze zapędzały niekiedy bydło w wielk ich  
trzodach do G u b ern iy  ościennych. K onim u- 
n ikacyie  po stepach n iezm iern ie  były t ru d n e ,  
albo wcale n iepodobne, n a w e t  pom iędzy  h o r ­
dam i kóezuiącemi Ludzie  i hydło byli ro z ­
proszeni. S am  u łus  (obóz) K ałm ucki u trac ił  
przeszło 15 tysięcy koni,

Z P a ry ża  d. 25 K w ietn ia .

Onegday w wieczór pracował Król n a ­
przód z M in is trem  spraw w ew nętrznych  , ą  
p o te m  z m orsk im .

O n egday ,  iak  s ł y c h a ć , . B aron  D am as  
m ianow any  został g u w ern e rem  Xięcia Borde- 
gux. G łas  publiczny  p rzeznacza ł n a  ten  u-  
Eząd P. C ha teaub r ianć .

D z i e n n i k  du  P u y  de Dor»s d o nos i ,  ig  
Król zamyśla p ię k n ą  część wiosny przepę­
dzić u  Xięcia O rleanu  w zam ku  Randon , i 
że miasto C le rm o n t  pochlebia sobie przy tey  
okazyi widzieć Króla w swych m itrach .

Wyszłe tu  p i s m o :  “ Xiądz P r a d t ,  lew a 
strona i obiory P a ry z k ie , ,  sprzedawane iest 
po 1 F r .

B uduią  tu now y dom  poprawy dla sa­
m ych  kobiet.

W c z o r a j  rano u m a r ł  tu  P a r ,  H r .  R uty ,  
n a  raka  w żo łądku . L iczy ł  dopiero lat 5 4 . —  
Młodszy syn Para , H r .  St. P r i e s t , u m a r ł  w 
R zym ie  w 21 reku  życia. —  Z w łok i zn ik łe ­
go Bankiera ParaveyJ znalezione dziś zostały 
na  i  u zegu S e k w a n y ,  i to szczegó ln ie jszym  
t r a f e m ,  w tern sam em  m ieyscu , w k tó rem  
go wysadził fiakier w dniu  gdy się u top ił .

Z T a lo n u  donoszą pod dn iem  19 Kwie­
t n i a , iź p rzybyła  ta m  z L e w a n tu  fregata  
W e s ta lk a ,  i  wypraw a z tam tąd  m ią łą  zostać
do dalszego czasu odłożoną,



M onitor  d o nos i ,  iż tow arzystwo do roz­
szerzen ia  ch rześc rańsk iey  m oralności,  odbyło 
-wczoraj roczne s w.oiś posiedzenie,- Za prze* 
szłego M in is te r iu m  n ic  podobnego w te m  p i­
ś m ie  n ie  czytano.

N a d z w y c z a jn y  goniec p rzy w ió z ł  t i r  l is ty  
z P e tersburga pod d n ie m  7 Kwietnia. M n ie ­
m a n o  ta m  pow szechn ie ,  iż woysko Rossyy* 
sk ie  , k tó re  dnia 14 rniało p rze jść  za F r u t ,  
d la  złych, dróg nie p rz e jd z ie  aż na  k o ń c u  h ,  
m .  M ówię tak że ,  iż po osadzeniu M u ltan  i 
W ołoszczyzny  uczyn ione  leszcze Porcie  zo­
s ta ń  |  propozycyie do po k o iu ,  i  źe woysko 
Rossyyskie za trzym a .się nad Duuażem,

\ T  zbroiowni T u lo ń sk ie y  npakow ano 
18,000 br-oni, k tóra przeznatŁonp -b y d ź  m a  
asa uzbroienie G reków ,

D o M arselii  p rzyby ł K o lu m b ijsk i  okręt 
M a n u e l  z Santa M a r ta ;  iest  to pierwszy o- 
k r ę t  tey  Rzec-zy-pospclitey ,  k tó ry  da  tego 
p o r tu  za w in aL

K on traadm ira ł  C olle t u ło ż y ł  p lan  opa­
now ania  por tu  Algierskiego przez sz tucznie 
n rzędzone  pa lne  s ta tk i ,  k tó rych  zapalen ie  
zburzy wszystkie tam eczne  bat tery ie  i do u-  
sku teczn ien ia  go n ie  potrzeba jak  30 ludzi,  
p o d a ł  ten  p lan  p rzesz łem u  M inis trow i m br-  
sk iem u H r .  C h a b r o l , Jócz n ie  o trzy m ał  tan  
zezw olenia .

D n ia  23 b. m Ł- 4  a k a d em n e  In s ty tu tu  
narodow ego odbyły pub liczne  posiedzenie, na  
któreiti  P . Geoffroy St, H i la i re  czyta ł Pa* 
zn ię tn ik  o znajomość: historyi n a tu ra ln e y  fi* 
g ipcyian  przed H erodo tem  , a P. A lexander  
I ,aborde  w yim ki z opisu swey podróży w 
X.ewaneie.

W Bouilly  en  Auxois znaleziono w d a ­
w nych  zwaliskach 5 do 600 sztuk m iedzia­
n y c h  m o n e t  C esarzów .R zym sk ich .

Mówię tu  c iąg le ,  iż Rzęd Ziednoczo- 
n y c h  Stanów p ó łn o c n e  ■ A m eryk i o trzym ać

m ia ł  od S ułtana p u n k t  na m o rza  Sroclzięm- 
jiem  . a  te m  -mienię bydź wyspę Poroś.

K oiw eta  F ra n cu z k a  le  T a r n  p o p ły n ę ła  
dAia >2 L u tego  z Rio - Janeiro  do Falpairoso,

O d  g ra n ic  H iszp a ń sk ich  d. 19 K w ie tn ia .

W czoray -wyruszył pierwszy oddział o* 
sady F rancuzk iey  z P am p e lu n y  de F rancy  i , 
u ostatni przybędzie  dnia 27 b. m , do  Baio- 
n y .  Zaraz po tem  odcięgnę osady F ra n c u z k ie  
s  San  Sebastian i F iguerns.

■Wiadomość o wyieżdzie Króla z Barce* 
ło n y  s ta ła  s i f  d la rozproszonych  band zna­
k ie m  do połęczenia .  P rzebiegają Kataloniip  
w  liczbie po 15 do 20 ludzi i w n iek tó ry ch  
m ie js c a c h  'p o tk a ły  się iuź z wcyska-ni.  W  
w ie lu  wsiack dzwonię n a  t rw o g ę ,  a  m iędzy  
D a rn in s  i Besalu toczona została p o ty c zk a ,  
w k tórey  zabito 4  bun tow ników  i 8  p o j m a ­
no , i z os ta tn ich  zostało zaraz 7  w F igue-  
ras obwieszonych.

W  Saragossie zaraźliwa goręczka zabie­
r a  wiele l u d z i ; okazała się naypierw ey w Ca* 
s p e , wszelako m ezda ie  się bydź źóftę. JtfN’ 
Królestwo Ichm ośc  z tey przyczyny albo 
w rócę do B a rc e lo n y , albo udadzą się do W a­
le n c j i ,

Ż  L izb o n y  d, 9 K w ie tn i 
( Z  pryw atnego  doniesien ia .)  - ‘ ■

Zdaie s i ę ,  iż absolutyści w jk r z y k n ie -  
n ie  D o n  M iguela  K ró lem  odłożyli do 25 b. 
m .  rocznicy urodzin Królowey. M ów ię  wak- 
i e  o p cw szechnem  przebaczeniu  dla u s r ły c h  
z k ra iu  ■ bun tow n ików  , k tó re  w ty c h  d n ia c h  
m a  bydź wydane; O negday by ło  w p a ła c u  
A ju d g , iak zw ykle  corocznie bywa uca łow a­
n ie  r ę k i ; a le  chociaż w ielk ie  byłe zgrom a­
dzenie  , widziano iednak  na każdego tw arz y  
n iespokoyuość.
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n iM ż e  nie-  mai-Ł- prav*ie żadnej*- wartości,,.. 
Skarb .  pub liczny  znaydu ie  się, w, sm u tn y m  
s ta n ie  i urzędnicy, n i e  pobieraig swey płacy. 
Pó-  p ro w in cy ia ch  ieszcze g o rzey  się dzieie 
t u  w L izbon ie  p rzy n a y m u iey  p u b l ic z n e  budo— 
w y , ,  chociaż: n ie  s£ zn a cz n e , .  d a ię - n ie ia k i  
r u c h , ,  a le-  po- p row incy iach  m nósiw c robo­
tn ików . zos tan ie  bez ■ za trudn ien ia .  -

— - D n ia  10.

N a- osta tniey radzie- s tanu  - znajdow ali ';  
*if; wszyscy; zagran iczn i Posłow ie.

W szyscy c iek aw em i sg- sk u tk u  pism 
k tó re  I n fa n t  R e jen t  n iedaw no  z Brazylii o— 
.debrał.  L u b e  osnow a; ich.- r iew’adóm  a , .  wy- 
czytuiWmy ie d n a k  w  G az e c ie  Rio  - Jane iro  , 
w y ro k  C e s a r s k i w  kfffrym D o n  P e d r e  upo­
w ażn ia ,  In fa n ta ;  b ra ta -  swoiego ,. aby uw iad o ­
m i ł '  n a ród  P o rtoga lsk iy  ,iź ie s t - ie g o An rrn ie -  
s tn ik iem  póki n ie  u zna  zapo trzebne  ina~  
csey  ro z rze d z ić , ... T e  p ism a  i postawa zag-*-a*̂ ,'j 
Ślicznych Posłów n a k ła m a ig ;n i e k tó r e  osoby 
do  w ierzen ia  > źe. R e je n t  n ie  w ystawi sie przes- 
gw ałtow ne  środki n a  w ie lk ie  n ię b ez p iec ze u ^  
• t w a » gdy tymczasem, in n e  sędzę., iź te ia -  
źhieysza cisza - zapowiada, wielki e - z n m n y .  Ja ­
koż- postępowanie p rzec iw nego---s t ron ie tw lda-- 
ie -  po wód' do tako w ey obaw y; we wszystkich* 
miejscach-! Królestwa- znaydu ig ;  hersz tow ie  ■ 
• p i s k u ,  dla p rzygotowania ■ u m ysłów  do po­
w szechnego  obalen ia  rzeczy* W 'Fórto>«wię—' 
zrono k ilkanaśc ie  cz łonków  osta tniey Izby? 
D e p u to w a n y c h . . D n ia  7go zaszło-  w pałacu  i 
A ju d a ,  zaburzen ie  z rządzone przez  służalców- 
dworskich.,.  U w ięz ien i  H iszpan ie  s^ za gra?- 
n ie p  r jrwoz-onemi.- Mieysca- na. schronienie- 
w y chód ni ó w H i s zpańśkićh  m a ię i  bydź. znie­
s io n e  i  n ieszczęśliw i ci lu d z i i  ©diEłlie s ię -  
muszgt d o k f  l  i m  s ię  pouobg.

Z  H a m b u rg a  d. 25  K w ietnia*

Z  pewnego- źródła odebraliśm y z Berli* 
n a  pod dn ie m  23  b\ nr. następuięcO-doniesieniar- 
Xźę F ry d e ry k  W irtem bergsk i p rzyby ł t u  p r z e d ’ 
dw iem a  dn iam i z Petersburga .  W oyska R os»* ' 
syyskio przeysćirnaig-rza P ru t  d n ia  25 Kwie­
tn ia ;  Cesarz, opuści d n ia  ,7 Maja P e te rsb u rg  3, 
a  dn ia  17 przybędzie  dó-W ujska, Ku k o ń - ' J  
c owi - tegoźy m ie s ię ca -w o jsk o  p rzep raw ić  się  
m a z a D u n a y  i nayp .erw ey przy p u śc ić  szturm* 
dó tw ie rd z y  S z u m ią > gdziew stoi. osadę do - 
8000" T u rk ó w .  -

O rf  b rze g ó w  M enu d* Z& K w ietn ia ,

X if  źę- Rovigo-iadgo z. P a r y ż a ; przeiecEaM 
przez* F r a n k f ó r t . ,

Z powodu w yzdrow ienia  N N .  Królestwa*?, 
I ch r ro śc ; ' odbyło  s ię  w Szlut+gardzie dzięk­
czynne- nabożeństw o.-  W w iecsor tego dn ia-  
p o k a z a ł ’ ■ s ię  - Królestwo I c h m o ś ć  W teatrze i  - ) 

nayźyw sżem i o k rz y k a m i pow itanem i zos.ali.  -

O sta tn i  N m e n  Gazety; K orrespo ii t ien ta : 
bilorembergskiego zawiera ir tyku?-od  brzegów 
D u n a i u ; k tó ry 'm ię d z y -  i rm em i opiewa : “ JaK 
naszem:-czasom zostawionrem było  w idzieć  w 
g łę b o k im ; pokoiu, stdcz^bi.e kr -rawey- mor-* 
skiey b i t w y , ,  która n ie  pocięgnęłt* z sdbęi 
woyny ,■ ta k '  też, zob&czemy wkrótce ; iź obca”* 
s i ła  osadzi znaczne p row incy ie  w ielk iego p a n - '  
• t w a , a '  m o ż e  - do' isfotnóy' n i e  przyydzie- woy-*- 
ny i S ęd zg e  po poczynionych w portach  C z a r- -  
nego- m orza-przygocow rhiach  ,., rynieinby: na-; - 
leżało-,, iź Róssyia .na r a 1 w idoku  obszerniej '-  
i t e  dz ia łan ia  , . n a d  ’ osadźenie X .ę z tv  z  t e j ?  
strony B u n a iu .  . L ec z . 'd o c h o d z ie -< ló  nasze j- '  
w iadomości z p k m  -puohcsaiychf dón le s ie r ia •}
śg z a n a d fo  me^pewr®|j ,,  a ź d u y j io r d a ć  nsożw-1
wiarę-.- O w szem  s J y d i » c , 12.' G ab ine t  Pe te rs-" 
burgski oświadczył,- źe1 spodz .ewa s ię , - i ż ,  o  
•adsejuie B&altai, i W s ł ^ z s z j z n j  bjazóe- dp*



<*itat«cz«em 'do przók-onania D yw an u  , ' i e  Ros- 
..syia -nigdy ,od s w o ic h  żądań -m e .odstąpi i 
• chce P ortę  do  u sku teczn ien ia  -traktatów przy- 
im us ie .  W oyska Rossyyskie s tać  będą-derpo- 
cty w y b r a n y c h  -.nowych stanowiskach , póki 
•n ie nastąpi albo -caóosyć mczyci.erwe Ąąda­
n io m  , albo -przekonanie , iż .ten,-środek n ie  
iest dos ta tecznym  do n ak ło n ien ia  P o n y  .na 
i n n e  m yśli.  N ie  na leży  -także ? w ą tp ić ,  iź 
anayduiący się  w S tąm h u le  D yp lom atycy  ;S- 
taropeyscy n i e  przestany • s ta rać  .się o -utrzy­
m a n ie  pokoiu. .Podług  doniesień  z Peters- 

ślburga woysko ilossyyskio dzia ła jące  .przeciw 
P e r s o m  odebra ło  rozkaz w kro c ze n ia -d o  Azy i 
T u re c k ie y ,  p ew n ie  d la  d z ia ła n ia S p rz e c iw E r-  

■ a e ru m .  C esarz  M ikołay  .oczekiwany iest n a  
.końcu  Kwietnia p rzy  w o jsk u  nad  D n ies trem ., ,

O d g ra n ic  T u reck ich  d. 2 0  -K w ietnia.

L is ty  z G recy i do  00 M a rc a  w yraża ją :  L u b o  
w ew n ętrze  tego k ra in  ^wystawia s m u tn e  ś lady  
rew olucyi , obiawia m u  s i ę  ie&nak p o m y ś l ­
n a  przyszłość. -Obecność P rezyden ta  G re cy i  
H r .  C a p ó d is tr ia s , zrzędzić m ia ła  w k ró tk im  
czasie ty le  do b reg o ,  i le  woyska Egipskie  od 
-czasu swoiego p rzybyc ia  zrob ić  m og ły  złego. 
■W siądzie, gdzie ręka P re z y d e n ta  dosięgnąć 
.może , okazuię  się iu ż  znaki powracającego 
porządku  i cyw il izacy i ,  iako te ż  waźney d la  

k ra iu  zgody iniesikańciSw- .
P re zy d e n t  w y rd k ie ra  <swdim ia dn ia  -17 

L u te g o  m ia n o w a ł  nas tępu jących  sześc iu  no­
w ych  Członków  P a n h e l le n io n u :  -Do w ydzia­
ł u  skarbow ego: P .  A nagnost i  © e l i j a n p i ,  P . 
T a ts i  M angina.  D o  w y d z ia łu  spraw  w ew nę­
t rzn y c h  : P .  A ndrzeia  fW etaxa, P .  Spirydyjo- 
jaa Kalogeropulo. —  t ł o  w ydz ia łu  w o jenne­
go : P .  M ikołaia  C h .  d ana  M e x i ,  P .  Aposto­
ł a  M iko ła ia  Apo,stoli.\

G azeta  pow szechna G re c y i  z  dnia 23  
L u te g o  (d. k .)  za w ie ra  nas tępu jącą  odezw ę

!P re zy d e n ta  -Grecyi do  różnych  korpusów 
•woyska ,  zeb ranych -  tv n o w y m  i s ta rym  E p i-  
d a u ru s :  “  Ś w ie tne  czyny d la  o jc z y z n y  , w y­
t r w a ło ś ć ,  waleczność i serca wasze chc iw e 
b o m ,  .stawiają m i zup e łn e  •przekonanie ,  ź e i  
n a  -przyszłość postępować będziecie d r o g |  

-sławy ,z tę  sarnę go to w o śc ią , z iakęsc ie  ssif 
tprzez -tyle św ie tn y c h  -czynów u n ie śm ie r te ln i ­
l i .  T o  sam o p rz e k o n a n ie ,  k tó r e  czu ię ;,  -,o* 
Im ie la  m ię  osobiście -ukazać się pośród was, 
ś odebrać  od was dowody waszego Jtu m n ie  
•zaufania, p rzez  -okazanie w a sz e j  gotowości 
.poddania -się urzątizeniom  -nowej kam p an ii  , 
k tóra o tw orzona zostanie. T eraźn ieysza  w a l­
ka iest .pieczęcią -wszystkich w aszych św ie ­
tn y c h  boićw , gdyż zapew nia .,  że n ieba wena 
cały k r a y  od ciężaru w aszych n ie p rz y jac ió ł  

•uwolni.  —  Abyście tv te y m ie rz e  po trzebne  
.'odebrali .zlecenie i w ysłuchali  rozkazu  woy-- 
'skowego.,  skoro rnoie o trzym acie  w e z w a n ie ,  
zbierzecie  się w d n iu  .21 t n .  ;w ■Oąrńala. 
S ku teczność  organizacyi w o y sk o w ey ,  (ialea 
w a m  zostanie o g ło sz o n ą ) , w te ra źn ie y sz em  
p o ło ż e n iu ,  u t rzy m a  nadew szystko  należy ty  
zw iązek  i -owe z jednoczen ie ,  k tó re  zawsze 
żo łn ierzy  czyniły  zw ycięzcam i; lecz >ora? «%• 
ręczą c n a  u t rzy m an ie  w ew nętrznego  ;porzą3- 
k u ,  od którego wszelkie  dobro  n a r o d u  z a w i ­
sło. W o y ś k o w i , k tó rz y  s i ę  t e m u  . 'regulami­
now i statecznie poddadzą ,  .m ieć  kiędą p o trze­
bny  ch leb  a i y w n o Ś ć , -śtósownie do ich sto­
pnia ';  oprócz tego  p rzy rze k am  im  p łac ić  żo łd  
ćw ie rć ro czm e .  Co -się dotyczę żo łdu  zasłu­
żonego , k a ż d e m u  wy m ie rzona  będzie  spra­
w ied l iw o ść ,  skoro skarb  będzie m ia ł  środki; 
atoli w tedy będzie m ia ł  obfite środki , gdy  
u rządzenie  nDwey woyskowey organizacyi w  
ca łey  swoiey obszerności w y k o n a n e , rozpo­
zna po trzebne  ź ród ła  bogactw. —  Rząd czu­
jąc pałyyiotyzm , pałający w  sercach wszy- 
.stkich w ojow ników  G ie c y i j  iest m ocno  p rse-



k o n a n y  , źe w cłlwili , w  którey cały naród  
dla  ogólnago ocalenia niesie rządowi ostatnią 
ofiarę w pieniądzach;,  i żo łn ie rze  p łacą  d łu g  
o jczysty ,,  gdy służąc  ojczyźnie-,  k ró tk i tylko 
czas p rzestaw ać będą n a  sątney ży w n o śc i , 
p rz y  r ę k o j m i , źe żołd sw-óy po u p ły n ie n iu  
t r z e c h  m iesięcy o t rz y m a ją .—  Rząd uważa n a -  
zeraz ogłosić  .o w am  za potrzebę, p rzekonany , 
ia  nadzie ie  iego dla p rawdziwego interessn  
o jc z y z n y  n ie 'b ę d ą  n igdy za w ied z io n e .—  W  
E g in ie  dn ia  16 L utego  1828 r.

y d e n t :
Jl. A. C apod iitr ia s  
S ek re ta rz  S ta i m :

. T r ik u p t.  .

G azeta  powszechna Grecyi z dnia 23 
Ł u te g u  u ine-śc iła  wyrok P re zy d e n ta  z. dnia 
19 L u tego  , na mocy którego  D yrekey ia  ban ­
k u  upow ażniona iest zaw iadyw ać tyinczaso- 
w ie  M inis ters tw em  skarbu,  —  Tnny wyrok  z 
d h ’? 20 Lutego oznacza w a r to ś ć , iaką m ie ć  
po w in n y  czterdzieści i t rzy  ga tunk i p ien ię­
dzy ,.  m a ią^e  obieg  w. G re c j i .

G aze ta  powszechna G re c jT  z dh ia  2$go 
L u te g o  zawiera następujący _list P rezyden ta  
G r e c j i  do Koinmissyi u p o w a ż n io n e j  do za- 
w iadow anta  dyrekcyią  b a n k u  narodow ego: 
“ P rzez  doniesienie m oie  N . . 75 do P a n h e l -  
lfenionu o z n a jm i łe m  iuż  w przód m oje  posta- 
z io w ien ie ,  źe do u tw orzenia  ban k u  narodow e­
go  p rzy łożyć  się chcę ju m m ą  25,900 ta larów , 
k tó ra  wynosi p r a w ie ■ ogó ł’ s k ła d e k , k tó re  m i 
Ghrześciiańska m i ł o ś ć ’ bliźniego przyiaciół. 
G re k ó w  powierzyła. -— D o wykonania  owe* 
€ °  postanow ienia posy łam -K om m issy i 7,000* 
m ó w ię  s iedm  ty s i ę c y  dwochstupowycK tala* 
ró w  i  z resztjr 18,000* m ów ię osm nastu  tysię­
c y , z k tórych  ■ iuż część na potrzeby uarodo . 
w e  w y d a łe m  , a d rugą część z sob, biorę dó
P oroś  d ła  opędzenia w ydatków do zamierzo­

nego p rzezem nie  uskutecznien ia  pochodu R-tr 
m elio tow  ; za pow ro tem  m oim  zdam  r a c h u ­
n e k  Kommissyi i złożę i ej’ wraz po trzebne  w 
t e j  m ie rze  dowody] —  P ose łam  oraz t e j  
Kommissyi- z n in ie js z y m  lis tem  poi&dyńcze 
s k ła d k i ,  m ianow icie  sam daię 1000 ta l.  * 
o rsz-k  m o j  1200 talerow; daley G zlonek  Kom? 
missyi, .  Pi A lexander  Condostalyo, 200 ta le-  
r ó w , Jan Dombo-li 7uQ j Jacovaki Riso 1-00 , 
Je rzy  Betzo 100 i Eliasz Reiand 100. —  D c 
w ym ien io n y ch  25,‘)00j które z dobroczynnych:

. sk ładek  oddaię na u tw orzen ie  b a n k u ,  n a le ż ą ,  
ow e 4000 ta la ró w ,  k tó re  ś lache tny  syn- oy- 
czyzny Jan  (syn) M i. P ap p :f i ,  w ręcz}ł n u  
w Malcie;,  iako dar  ze s .. oi-ey strony na u lgę 
c ierp ień  oyzczyzny. Ku pam ią tce  tedy tego- 
ś lachetnego  syna H e llen ó w  kapita ł ten  pozo­
stanie na w ieczne czasy w banku  narodow ym ,,  
iako w łasność narodow a,  zaś procenta będji- 
przez P rezyden ta  między w ojsko  i inne  Bog’3 
p rzy iem ne dzieła podzielane.- W  E.ginie dniu  
lOgo L utego  1878. P rezyden t:  J: A. Capodi- 
st. ias.  S ek re ta rz  stanu: Sr . T d k u p i ,

N u m e r  G azety  powszechnuy z di.is po- 
m ien iónego  zawiera daley następuiąee donie­
sienie o sk ładach , do banku  narodowego:

D n ia  21. Piotr- M aurom icha li ;
(Bey Ma n y )  200 talarów.

Jerzy  M au .om ichal i  
( jego syn)  100 ~  —

P . E u t r o n ,  D ok to r
n r a w a , , F ra n cu z ,  200  —■ —

D n ia  22. A n to n i ’Gecrrg&nda 100 ~ i  ——
Anaguosti  D e le ja n n i  5 0 0  — - *

R a ze m  1100 —

D nia 23. Ikftegó:; M ik o ła j  C hr. Alexaudri 4 0 : 
fun . szt. i 5 piastrów- -
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O B S E R W A C Y IE  M E T E O R O L O G I C Z N E ,
B arom etr  dla lepszego po rów nan ia  z redukow any  n a  O °  Reaurnlra.

JJlfc iiaroin«tr 
r^duk: n
O

i 11 i lii:
 ̂z_y 1 i

. : O (1 ■ 7. - U £f.;8r«
-ne*T

Wiatr Stan Atraoif: U W A G I .

M aja ' ci i :  lins Sto 011 te Stop:
go i :  7 27 2,- 396 ' + 8 2 88 Wschodni średni P o ch m u rn o Deszcz.

1-2 „  2, 553 + 16. 5 70 +ołn: VVs. mocny C hm ury - „
6 3 n A  *? +17 2 6 9 . ri i i , yi u A '■ ’

, ", 1 1 + 10. 6 73 Połn; Za. średni Pogoda i  chnaur:

i l  ,i, T * + i . 5 83 Poiud: VVs. s. oy P ocbtnurno
7. 12 „ 3, 1 ij* / + ) 7 .  2 0 6 " Połn: Ws. mocny C h m u ry  ' ; ; *

3 ,,  % 3« i. +  17. i: 61 Zachodni głąby a  ii - D ejzcz .
o 4, 3 + 1 . 1 81 11 i-i Pochm urno

5 /  4, o o i f iU .  7 84 Połud: Ws. słany Pogoda z chm ur:
« .  12 „  4, 411 + 18. 6 58 Półn: Za. .nocny C h m u ry

3 „  4, 12 2 ' + 18. 2 61 u ii P o chm urno
9 „  3, 595 +13. 4 .80 ,, słaby C h m u ry

7 27 4. o m + t A  1 76 Zachodni siaby Pogoda f  chm ur: 1
S. l? „  4, 672 +19. 5 63 ,, ś red n i C h m u ry

3 „  5, 078 +15, 2 7 4 . Połn: Za. rnocny P ochm urno Deszcz.
2 „  -5 , 711 : +11. 3 81 Połud: Za. siaby Pogoda z chm ur: Błyskawic*.

J. Sieczkow ski j Z. A. O.

.M  A N I F  E S  T 
l ^ a y i a s n i e y s z e g '  o C  e  s a r  z a  J e  g  o m  o ś  c i .

%  B 0,1- e y Ł  a s k  1
M  r  M  i  r t  O  h  a  y  1 .

C e s a r z  i  S a m o -w ł a d c a  W s z e c h  R ó ś s y t

e+<\ pp'. elc.
Pofcdy Bufcurestski w ro k u  1812 i  Port* Ottomańskgi zaw arty ,  stawuzy się p r z e z . le ł  sz*=- 

#8 h»c:e t.rzedtaio teta czę.no wzn*vrianjch *por6w , n ie  istnieje mi  diUiay . pom itn* w*i»ri*



^ ie h  Naszych  us iłow ań . dężęoycŁ do u trzy m an ia  tego u k ła d u  i zasłoniem a go od wszel­
kiego nadw erężen ia .  P orta  n ie  poprzestaięc na obalen iu  podstaw stanu  pok o iu ,  wyzywa w 
tey chw il i  Rossyję i k n u ie  przeciwko riiey w oynę s trasz liw y; nzbraia ludy swoie w massie, 
oskarża B ośsy ię ,  lakoby była  iey wieczny n ie p rz y ią c io łk ę , ne.pce t rak ta t  A kerm ański ., a  
tern s a m em  wszystkie poprzednicze u g o d y ;  p o r ta  n akon iec , .  n ie  w aha się  o św ia d cz y ć ,  żsg 
d la  tego tylfeo zgodziła się n a  w arunk i  tego t r a k t a tu ,  ażeby pokryć swoie z a m ia r y  i  przy* 
gotowania do now ey w oyny.

Zaledw o to p am ię tn e  w yzw anie  w yrzeczone zostało, w n e t  wszystkie prawa bandery  Ros* 
syysk iey  z a p rz e c z o n e ,  a osłonione n ię  o k r ę ty ,  za trzym ane  z o s ta ły ;  ła dunek  ich SUie się  
łu p e m  rzędu  chciwego i a rb i t ra ln e g o ;  poddani Nasi w idzę się zm uszonem i do zgw ałcen ia  
•wych p rzys ięg ,  lu b  do bezzwłocznego opuszczenia z iem i n ieprzy iac ie lsk iey  ; Bosfor zostaie 
za m k n ię ty  •_ han d e l  N asz zniweczony ; prowiucyie N asze po łudn iow e  pozbawione ied-yney 
drogi odbytu  na  swoie p łody, zagrożone sę n ioocenionem i s t-a tam i.  Lecz  n ie dość na te m .
W  chw il i , ,  k iedy u k ł a d y '  pomiędzy Rossyię i Persyię ukończone bydź  m ia ły ,  nag ła  
zm iana  ze strony R zędu  Perskiego bieg icb w strzym ała .  W krb tce  przekonano s>ę, że to Por­
ta  O ttom ańska siliła się wstrzęsnęć ■ postanowienia P e r s y i , przez p rzy o b iecan ie  iey s i ln y ch  
p o m o c y ;  że uzbro ił?  spiesznie woyska Baszów p o g ran ic zn y c h ,  i go tow ała  się do poparcia 
t a k  zdrad liw ie  n ieprzyiacie iskiey m o w y ,  cz y n em  bliskiego napadu.

T ak i  b y ł  szereg zam achów  T u r c y i , od zawarcia t r a k ta tu  Bukarestskiego aż po dziś dzień. 
T a k i  n a  nieszczęście był sku tek  ofiar i sz lachetnych  p r z e z  Rossyię, p rzedsięb ranych  usiło­
w a ń , w ce lu  pozostania w pokoiu z sę s ie izh ie m  M ocars tw em .

Lecz  i w ytrw an ie  rna swoie g ra n ic e ;  ho m n  im ien ia  Rossyyskiego, godność Cesarstwa, 
iw ię to ść  iego p ra w ,  i Ńaszey sławy narodow ey, kcn iec  m u  położyły,

N ie  prędzey iak  po rozw ażen iu  całey rozcięgłości Naszych  obowięzków opartych n a  
t c n ie c z n c y  p o t r z e b ie ,  ożyw ieni Sam i naym ocn ieyszę  ufnóścię  w sprawiedliwości Naszey 
s p ra w y ,  Kazaliśmy postępować woyskotr  Naszym  p rzy  Boskidy o p ie c e ,  przeciwko aieprzy*  
iacielowi g w ałc ęc em u  nayświptsze zobowięzania i p raw a narodów.

P rz ek o n a n i  ie s te ś m y , źe w iern i  Nasi poddani po łęczę z m o d ła m i  N aszem i śwoie nay* I 
gorętsze b łagania  , o pom yślność  Naszego przedsięwzięcia; że w ezwę P-zedwiecznego , iżby 
raczy ł doduć mocy N aszym  w alecznym  ż o łn ie rzo m ,  i roz lać  swoie n ie b :estne błogosławień* 
I tw a  n a  Nasze o rę ż e , przeznaczone do obrony Naszey św iętey  re l ig i i  i  Naszey u k o c h a n e j  
O yczyzny.

D an vr Petersburgu dnia 14 Kwietnia roku  Pańskiego 1S2 8 , a panowania Naszeg* 
trzeciego.

( p o d p i s a n o )  M I R . O Ł A . Y .
\ , • ■ . .

(Kontrasygnował) V ice- Kanclerz H rabia N z ss łłro d e , 

{ Stosowna do p o w yższeg o  M anifestu Deklacacyia u>f& z  z  Ą n n ;x a m i4 

w  następnych Num erach G azety  za m ieszczoną  zostanie-)
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Z  D re zn a  d. 24 K anetuu i.

N a  pociechę D om u  Królewsk'ego i ca- 
łe g o  k ra iu  J. K. W ysokość X iężua Amalia  
A u g u s t a , m a łżonka  Xięcia Jana S ask iego , 
aesz łey  nocy o kw adransie  na godzinę 12tę 
szczęśliwie rozw ięzanę została synem . Wa- 
d e r  radosne tb  zdarzenie o z n a jm io n e  zaraz 
zostało stolicy i okolicom 101 w ystrza łam i v  
d z ia ł .  Wysoka Położnica , rów n ie  iak  nowo 
u rodzony  X iężę ,  który na Chrzc ie  św ię ty m  
o t r z y m a ł  im iona F ry d e ry k  A ugust A lber t  , 
an a y d u ię  sfę w dosyć dob rym 'S tan ie  zdrowia,

Z  L o n d yn u  d. 25 K w ietn ia ,

O negday  rocznica u rodzin  N .  Króla Jm ci 
t y ł a  zw y k ły m  sposobem obchodzopa. C ałe  
fciało dypjorae tyczne  złożyło  J, K, Mci $wo« 
ie  uszanowanie, W  pokojach z n a jd o w a ło  się 
m nóstw o  A nglików  i cudzoziemców. P rze­
p y c h  ubiorów D am  przechodził  wszelki opis. 
P om iędzy  osobam i,  które m ia ły  zaszczyt sta- 
w ionem i bydź przed J„ K. Mcię znayduię  się 
H ra b ia  i H rab ina  V il la -F lo r ,  i P ose ł  F ra n ­
cuzki przy D w orze P o rtu g a lsk im ,  B aron  Ma- 
te u i l .  Król cieszy się naylepszem  zdrowietn .

X ię in y  A ugusty  polepszyło  się zdrowie, 
ale Jeszcze zu pe łn ie  n iew yzdrow iał .

Dziś o godzinie 3 zpołudnm  odbyła  się 
gabinetowa rada .

Rozchodzi sję t u  w i e ś ć , £e Król H i­
s z p a ń s k i  n a g a n i ł  fo rm aln ie  postępow anie  I n ­
fan ta  D on M ig u d la ,  czem u  G azeta  K uryer  
p rzyzna ie  wiarę.

N a  Królew skim  pocztow ym  s ta tku  C ru-  
sader  pod Kapitanem  H a m i l t o n , p rzybyli o- 
yiegday do D ow ru  M argr,  Rezende , Ces, Brazy- 
Jiys»i Poseł przy D w orze A u s t ry ia c k im , i 
I ta tyzier  A lm e r ia .

P o d łu g  listów z Malty pod  d n .e m  3 t  
M arca  Rossyyski A d m i r a ł , H r .  H eyden  , o- 
t r z y m a ł  dnia poprzedniego pismo od D w o ru  
swoiegc , i rozeszła się  z ara* w ieść ,  iż n ie ­
ba w n ie  odp łyn ie  z swoię eskadrę do D a rd a - 
n e l low  i tara oczekiwać będzie dalszych in -  
Strukcyy. P rzybyły  z A lexandry i  o k rę t  p rzy ­
wiózł w iad o m o ść , źe  P u łk o w n ik  Cradock 
cięgle ieszcze przy Baszy E g ipsk im  t a w i , i 
oczekulie n a  pism o z S ta m b u łu ,  poczem uda  
się zaraz do E uropy ,  p rz y b y ła  z A nglii do 
Malty fregata  -D ar .m ou th  , odby ła  tę  podróż 
w dniach 11,

P a n u a  L e  N o rm a n d ,  s ław na w ;eszczk* 
j au to rka  pism , która Józefinie Boiiapartowe j  
p rze p o w ied z ia łav iż będzię C esarzow ą ,  przy* 
bedzie w kró tce  do Anglii ,

N ow y U n iw ersy tę t .  Copdyński otworzo*. 
ny  zastanie vy ty m  roku  w m ies ięcu  P aźd z ie r ­
n iku .  Jes t  iuż  ? 2  piofessorów nstan o w io n y ch ,  
a  r e sz ta ,  jak  np.  daw ney  i now ey n is to ry i ,  
prawa R zym skiego , języka i lit teratwry N i«- 
rtiieckiey , W schodniej-  liptfefkłuyy, * t,  d. n |«  
>tęp>'. _

X źę K um berlandy i ( b ra t  K ró lew ski)  aO* 
ztał cz łonk iem  I n s ty tu tu  Królewskiego.

T E A T R  N A R O D O W Y .
Dziś w Niedziele , to iest dnia 11 K  m ,  

n a  Dochód całego T ow arzy s tw a ,  dapę  będzie 
W ie lka  ro m an ty czn a  Opera w 4 ę k t a c t i ,  po 
N iem iec k u  przez P. Kipd m  Polski ięzyk p rze­
t łum aczona  i podłożona pod m u z y k ę  przez W ,  
Bognsłuwskiego , x  m u z y k ę  s ław nego  Karola 
M ary i W e b e r ;  W olny  trze lec  (F re y sc h u tz )  
czyli K u le  z a c z a r o w a n e , '■

W  przyszły zaś W to rek  t a  iest dn ia  t $  
cr. m .  na  Benefis F ranciszka  Ż eb ro w sk ie g o ,  
danę będzie  now a n igdy  tu  n ie  g rana  Ko- 
m edya  w 1 ak c ie ,  przez H r  F re d rą  orygi­
n a ln ie  w ierszem  nap isana ;  L i s t . - r  P o­
przedzi w znow iona Komedya w 3 ch  a k ta c h ,  
p rzez  A. Żółkow skiego o ry g in a ln ie  n?pir«m#$ 
S iu g a  du/oth. P a n ó w ,



r -  456 —

D O N I E S I E N I A .
Prezes Sądu  Anprllnc  y inego &c.

S tdsow nie  do Art; 118 Kod: Cyw: podąie n 'n ieyszern  do p o w sz e c h n e j  w iadom ośc i ,  iż 
T r^ b u - ia ł  f. Instancvi Kraiu tu te y s 'e g o ,  na dom agan ie  się Anny z Oblaszewskich Bistowey 
włościan  ki w wsi P ła z y ,  w G m in ie  Ofcręgowey Kościelec zarmeszkaley , w ydał w dnin  12 
M arca r. b. W yrok p rzedstanow czy , mocą którego wyszukiwanie Izydora Bisty m ęża po­
w ó d k i ,  przeszło od lat cz terech n ie p rz y to m n e g o ,  o akazanem  zostało,

W Krakow ie dn ia  25go P aździern ika  1827 roku .  N ik o ro w ic z .
R aubach  Sekr; S. A.

Pb y d z i a ł  D ochodów  Publicznych  i Skarbu  &c.
Kommissyia W łościańska przv urządzen iu  w E rb p ach t  wsiów Państw a C zern ichow sk ie­

g o ,  wezwała Senat pod dn iem  14 L u tego  r. b. N ro  26 do w ydzierżaw ienia w wieczną arędy  
F o lw ark u  C zern ichow a z propinacyią  do niego należącą i z  dochodem z przewozu ta m że  
na Wiśle. L ubo  w sku tek  takowey odezwy z Rozporządzenia Senatu  z dnia 22 t. m. L u ­
tego do L . 549 ogłoszona została rzeczoney dzierżawy Licytacyia z ozm czonem i do riiey 
t e r m in a m i ;  rednak pó źn ie j  Senat znavditiąc w w zg lędz ie  tegoż E rbpach tu  korzystnieyszy n iż  
z  rzeczoOey L ic y tac j i  dla Skarbu publicznego inny widok , U ch w a łą  z Jn ia  29 Kwietnia 
r.' b. N ro  596 odw ołan ie  takowey L ic y tac j i  p o s ta n o w ił ,  k tó rą  to U ch w a łę  Senatu  W ydzia ł  
p rzyw odząc do skutku uwiadom ią o tern Publiczność ,

W K rakowie dnia 8  M aja  1828 r ,  G ro d zick i,
Gadom ski r Seks; W ydz,

W y d z i a ł  D ochodów  Publicznych i Skarbu  &c.
Gdy Licytacyia uży tku  z paszy Błonia tnieyskiegn za R oga tką  8 m ą  położonego w dniaf 

f  b .  m .  w W ydziale  Dochodów P ub licznych  i Skarbu przedsięwzięta nie. doszła1 do' sk u tk u  
Z powodu wygórowanego pre-trurn fi set Z łp ,  100! do pierwszego w yw ołan ia  f-y LścytacyS 
p rao z T B ao z m feg o S en a t  Rządzący ma przedstaw'mnie W ydzia łu  Skarbu* Rozporządzeniem z 
dn ia  2  b. m . do L ,  1654 postanow ił , ażeby kwota do pierwszego wywołani a  do Z łp . 8 0 0  
zn iżoną została. Z  mocy p r /e to  takowego rozporządzenia Senatu  , za w i a dom; a 1’ublrczndść 
rź pow tórny te rm in  do odbycia w spom nianej '  L icy tac ji '  trzech letnicy od dnia 1 Czerwca r ,  
b. z a c z y n a j ą c , na  dzień  22  b. m_ w godzinach przedpołudniow ych >est oznaczony. C b ę ć  
snaiący l icy tow an ia  w spam niony  użytek-, przed zaczęciem takowey L icytacyi,  złożę, pro Vadi» 
dziesiątą część pewyźszey kw oty  to jest Z łp . 80. Q dalszych zaś w arunkach  każdego czastl w 
W ydzia le  D ochodów P ub licznych  i S karbu  dowiedzieć. się m ożna ,

W Krakowie dnia t> M aja 1828 r .  ITasSerrab.
G adom ski T Sekr: W ydz- 

W  moc Polecen ia  W .  T ry b u n a łu  M , W„ Krakowa dnia 18go K wietniu  r. b. N ro  544*  
W P er t ra k tm y i  Massy po ś. p. Z u za n n ie  D axerow ey w ydanego , ruchom ości po t e j ż e  pozo­
s ta łe  z garderoby i sprzętów, dom owych składające s ię ,  przez publiczną lic j  tacyią za gctUwą 
s re b rn ą  m o n e tę ”, w D om u w Rynku  pod K re m  22, na  d ru g im  p ię t r z e ,  sp rzedaw ane będę* 
a  to w dn i u  20 miesiąca i roku te te razn ieyszego ,

W K rakow ie 'dn ia  2go Maia 1828 r .  O learski Pisarz Aktowy,
D n ia  tSgo- b. co. i r. o godzinie  9tey r a n n e j  w Krakowie pod Liczbą 1(5,. a o 3ciey p«' 

po łudn iu  w wsi  Alexandrowicach  w O kręgu  Miasta Krakowa leżącej, odbędzie się lieytaćyw 
Mebli jako to s tołów, stołków k a n a p  zw ierciadeł i f. p .  z S p r z ę t ó w  dornew y c h ,

Zaś dnia 20go‘ b. m .  i r .  o godzin ie  9tey na wale przy Krakowie krów cz te ry ,  s o i  
po połmln iu w „.sj B ielanach n a ' f o lw a r k u  sto ły , stołki , łóżka szafy landszafty i t. p. ru-- 
ehomości domowe przez publiczną lieytocyą sp .zedane  będą,

W Krakowie dn ia  7go Mai a 1828 r o k u .  T -  j a r z y ń s k i , K. S.
W  dniu 15 M a j a  r. b. o tw ierają  się Łaz i enk i  , znanych  powszechnie z 'szczęśliwych  sku­

tk ó w  Kąpieli S iarczanych Wód wę Wsi Swoszowicach mi l ę  pod  KraKowem- w G a lic j i '  C yr­
k u le  W adow ickim  po ło żo n e j .  S taranność  nowego Possessora D óbr tych ,. zapobiegła,, ażeby 
wygoda wszelka w kąpielach połączona z u p rzy je m n ie n iem  i zabawami zadowolriiła przyby­
w ają cy c h  do Ł az ien e k  Gości.  Oberżą i T ra k ty e rn ia  za u rn iakow ańą  cenę wszelkich potrzeb 
do- wygody życia dostarczać będzie . Życzący zaś na  w łasnym  bydź s to le ,  mogą inić  tę  de» 
g o d a - ś ć ,  gdyż i  f iu c h m e  są oddzie la*  i  przyw óz żyw iołów  u ła tw iony in  bydż może*


